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(Telefonem od korespondenta „Naprzodu*) 
Warszawa, 25 listopada. 

Korespondent „Kuryera Porannego* donosi 
£ Rygi: Po wystąpieniu Joffego, które niepo!rze- 
bnie wstrzymało tbk rokowań, komisye ro po- 
czynają intenzywną pracę, aby nadrobić stracony 
czas. Codziennie oubywają się posiedzenia dwóc 
do trzech komisyi. ' 

Komisya ekunomiczną odbyła pierwsze posie- 
dzenie we wiorek 23 listopada przy udziale 10 
delegatów rosyjskich z ks. Obołleńskim jako 
przewodniczącym na czele. Wiceminister Stass- 
burger zaznaczył, że Poiska uąży Go uporządka- 
wania stosunków ekonomicznych z wszystkimi są- 
Biauami i dlatego nie uCnyia SIĄ o0 nawiązania 
dtosunków handlowych z Rosyq, żądając przede- 
wszystkiem sprawiedliwego przeprowadzenia li- 
kwidacyi pańsiwowych stosunków do Rosyi I resty= 
tucyi poniesionych strat, Polacy przedstawiają 
plan obrad, który zawiera: 

1) rozrachunki z tytułu dawnej przynależno- 
ści państwowej, a w szczególności do majątku 
państwowego, 

2) rozrachunki z tytułu aktywnego udziału 
Polski w życiu gospodarczem Roəyi, 

8) rozrachunki z lyiuln prywatnych należyteści 
ebywateli polskich do rządu rosyjskiego. W pierw- 
szym rzęczie idzie 0: a) rewakucyę mienia pry- 
watnego obywateli poiskica, b) zaspokojenie pie- 


Nota polska 
O DrZYSE 


(PAT) Warszawa, 25 listopada. 
Ministerstwo spraw zagranicznych wysłało do 
Cziczerina 24 listopada notę z protestem prze- 
Die przewiekaniu rokowań w Rydze i z uaslępu- 
jacymi propozy yami: 
1) Ustalić natychmiast przez-delegacye obu 


Organ Polskiej P 


Rokowania w Rydze 


Kraków, sobota 27 listopada 18 


tensyi obywateli polskich, zgłoszonych do rządu 
rosyjskieyo. R 

Rosyjscy członkowie komisyi ekonomicznej, 
po wysłuchaniu tego planu prosili o zwłokę dla 
naraazenia się, wobec czego następne posiedze- 
nie odiożono na Ełwartek z porządkiem dzien= 
nym: sprawa rewakuacyi mienia obywateli pol- 
skici, w szczególności mienia przemysłowego. 


W komisyi dia powrotu jeńców 
Delegaci rosyjscy zażądali za wydanie inter- 
nowanego w Smoleńsku biskupa mińskiego Ło- 
zińskiego wydania 10 bolszewików. Ządanie to 
delegucya polska zakomunikowała komisyi dla 
spraw powrolu jeńców i zakiadników przy mi. 
nistersiwie spraw zażrauiczuych w Warszawie, 


Ludowcy za pozostaniem p. Dąbskiego 

Klub PSL (piastowcy) odbył wczoraj posie» 
dzenie, poświęcone głównie rukowaniom pokojc= 
wym. Uchwalono jednogłośnie zaufanie p. Dąb- 
skiemu i teirgraficznie go wezwano, by pozostał 
na stanowisku przewodniczącejo uelegacyi DOA0- 
Jowej. 

Wylazd posłów sejmowych 

Wyjazd posiów sejmowych, członków delega- 
cyi pokojowej, nastąpi nieodwołalnie w przyszłą 
sobotg, Skład delózacyi pvzosianie bez zmiany. 


co Cziczerin 


au 


a 


jeszenie rokowań 


rządów termin, w którym definitywny traktat po- 
kojowy ma być podpisany. 

2) Nalychmiast po zajęcia przez wojska stron 
obu linii przuwiczianyca w rozejmie omówić 
na konfereucyi w Ryuze gwarancya woskowa 
trwatogo utrzymania stanu pukojowego. 


Przygotowania do plebiscytu w Wilnie 


(PAT) Paryż, 25 listopada. 
Liga narodów rozpatcywala orgauizacyę plebi- 
cytu na terytoryum Wilna. Rep:ezentanci Polski 
t Litwy zostali zawezwani do prezydenta, który 
Łakomunikował im decyzyę rady uchwalającą wy- 
łanie do Wilna międzynarodywej sity zbrojnej 
Ww wysokości około 1800 żołnierzy, aby zapewnić 
zsironność wykonania referendum, Delegat pol- 


ski nalegał, aby piebiscyt odbył się jaknajprędzej 
i zapewnił, że Polska pagne zlikwidować tę 
sprawę w duchu najbardziej przyjaznym dia Lie 
twy. Dalegat litewski zażądał, aby żułnierzom Ze, 
hygowskiego dano do wyboru albo rozbrojenie na 
miejscu celem utnożiwienia im wzięcia udziału 
w plebiscycie albo opuszczenie kraju podczas nie- 
bisey tu. 


Przygotowania do plebiscytu 
na Górnym Siąsku 


(PAT). Bytom, 25 listopada. 
Prasa wrocławska donosi, że wiadze koali- 
Yine na Górnym Sląsku czynią już przygete- 
Wania do plebiscytu, który się odbędzie zapewne 

_ W drugiej połowie stycznia. 

(PAT). Bytom, 25 listopada. 
Nowe rozporządzenie komisyi koalicy:.nej doe 
tyczy ściślejszej kontroli osób przybywających 


Cześciowa rekon 


(Teleionem od korespondenta „Naprzodu*) 
Warszawa, 25 listopada, 
pz ześciowa rekonsiriuucya gabinetu jest w toku, 
W Š o godz. 7 wieczór prezydent ministrów p. 
Rig zaprosił przedsiawicieńi wszystkie strone 
nt W z wyjątkiem Związku ludowo narodowego na 
Mady w gmachu Sejmu w saonie maiszałka. 
A Dosiedzeniu tem. poświęconem wyłączuie 


na teren plebiscytowy, prasa niemiecka nważa 
to za przygotowania fraucuskie do piebiscylu. 
Zwlaszcza dzienniki ewrocławskie i berlińskie 
nazywają ie przepisy szykaną wobec N.eimców. 
Prasa poiska oŚwiadcza, że wydane przepisy są 
zaledwie cząstką koniecznych zarządzeń celem 
przeprowadzenia sprawiedliwego plebiscytu. 


trukcya gabinetu 

S ya 8 
obsadzeniu teki ministra skarbu, p. Witos przed- 
stawił zastrzeżonia dra Stoszxowskiezo na wypa- 
dek objęcia tej teki. Zastrzeżenia te dotyczą 
głównie r6ocgan.zanył Sortie Origer panie 
stwa, Wprowadzenia Van GCZNYCH GŁCLĘKN6SBI 
Zwiaszcza w WyGaikaui wOjsaowiCh, Zasirzeżciią 
te p. Wios poda jutro ao wiadumości ministra 
wojuy. 


= 


artyi Socyalistyczne 
Wychodzi codzien. ile o godz. 6 reno 2 wyjątkiem dni poswiątecznych 


Należytość pocztowa opłacona ryczałtem 


Racznik XXIX. 


rRadakcya i Administracyai 
Kraków, Dunajewskiego % 

Jeielon Redakcyi Nre 3964 
Telefon Adiministracyi Nr, 316, 
Adres telegr.: Naprzód Kraków, 


Dział inseratowy: 
Grodzka 13, ii. p. Tel. 1354; 


to czekowe 145.002, ` 


Zeng ogłoszeń: Za miejsce wiem 

aza nonparelem 6 Mk, w nade 

sianem 15 Mk, Głosy publiczne po 
20 Nik za wiersz, 


Następnie przedstawiciele stronnictw wypo- 
wiauali się co uo kandydatury dra Steczkow= 
skiego, przyczem podnoszono zastrzeżenia zwiąe 
2ane z poprzednią jego 0ziałalnością polityczną, 
Charakterystyszne było przemówienie posła Du- 
banowicza, który usuuje nawiązać kontakt mig- 
dzy rządem a endesami. Związek ludowo-naros 
dowy pragnie znany swój list do Witosa t Grab- 
skiego uważać za „nieporozumienie*, a nawet 
chce zgł.sić pretensye do rekt ministra skarbu, 
Wiaśnie w tej chwili odbywa się posiedzenie 
lenurne tego klubu, na ktorem mu być uchwa- 
ona odpowiednia rezolucya. 

Delinitywue obsadzenie teki skarbu wobec 
powyższych zastrzeżeń na razie nie nastąpiło; 
dalsza koułereucya odbędzie się jutro o godz. 
2 po południu. ' 

Dymisya ministra handlu 


Minister przemysłu i handlu Chrzanowski zgło- 
sił dymisyę. Obsadzenie tej teki będzie zależne 
od propozycyi klubu mieszczańskiego, 

Stanawisko ministra Kucharskiego 

Minister dia b. dzielnicy pruskiej p. Kuchar. 
ski prawdopodobnie w na,bliższym czasie zgłosi 
dymisyg. Stanowisko jego nie jest do utizy- 
mania, 3 

Kekonstrukcya nie obejmie Innych tek. Guck 
przed pomdniem p. Witos odbył naradę z innymi 
ministrami, których rezultatem jest pozostanie 


wszystkica ministrów, z wyjątkiem wyżej wymie. = 
j 


nionych. 


We A a 


Walka z tyfusem w Polsce 


Paryż. (PAT) Komisya wyznaczona przez Radę 
ambasadorów w osobach Nansena, Pottewina 
i dra Witta otrzyniala polecenie złożenia sprawo» 
zdania o epidemii tyfusu w Polsce, i 

Ganawa. (PAL) Drugiej komisyi dyrektor mięs 
dzynarodowego urzędu zdrowia w Paryżu dr Pote 
tevin, złożył sprawozdanie o epidemii tyfusu 
w Polsce. Sprawozdanie wzywa Ligę narodów, 
aby rozpoczęła zwalczanie epidemii, która na 
wschodzie Europy czyni straszne spustoszenia, 
Rząd duński oświadczył gotowość objęcia pewnej 
części kosztów zwaiczenia epidemii, 


Pomos Ameryki dla Polski 


Warszawa. (PAT) Dzienniki donoszą: Nowy pres 
zydent Stanów ednoczonych Harding złożył 
osobiście na ręce Hoovera 2500 dolarow na ceł 
niesenia pomocy dzieciom w krajach wschodniej 
Enropy a przedewszystkiem w Polsce, 


Borszewicy o swych walkach 


Moskwa. (PAT) Sprawozdanie frontowe z dnia 
24 bm. Na póinoc od Mozyrza kawalerya naszą 
ściga resztki armii Bałachowicza, ktore przekroe 
czyiy rzekę Ippę i uciekają w kierunku północno 
zachodnim. W ostalnicu wa'kach przeciwko Petlue 
rze wzięliśmy ogóiem 12.000 jeńców, 300 karabie 
nów maszynowych i wielką ilość amunicji, 


Przeciw powrotowi Habsburgów 


Londyn. (PAT). „Times“ donosi, że jest prawe 
dopodobne, iż Rumunia, Jugosiawia i Czecho= 
słowacya podpisaity już konwencyę, klóra prawe 
dopodobiie odbowią<uje poupisujących do sprze= 
ciwienia się powrotowi llabsburyów, Jeżeli tego 
rodzaju układ istnieje — zuuważa „lTimes* — 
to nadawaiby Się za podstawę do utrwaienia 
stosunków między Wiocuami a Jugosławią i do 
wzmocnienia słuuowiska państw vowstałych na 
gruzach Aualiu-wWęyrzech, 
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„RAPRZOÓD" 


Nr. 282 


Gdańsk i Wilno, Szwajcarya i Hiszpania 


Polska ma osobliwe szczęście w doborze po- 
ftyków i finansistów, Zdawało się, że po Szczę- 
śliwem usunięciu p. Paderewskiego od kierow- 
nictwa polską polilyką zagraniczną pójdzie ona 
innymi, nio muzykalnymi a fachow ymi, torazni, 
że skończył się czas ośmiesżającego nas dyte- 
tantyzmu, a zacznie się praca twórcza w tych 
centrach, z którymi nasza polityka przedewszy= 
stkiem musi się liczyć, Stało się inaczej: p. Pa- 
derewski otrzymał z rąk p. Władysława Grab- 
skiego za czasów jego miesięcznej prezydenlu= 
ry w gabinecie misyę reprezentowania Polski 
wobec Rady ambasadorów w Paryżu i wobec 
Ligi narodów w Genewie, a jak się z tej misyi 
wywiązał, niech zaświadczą sprawy Gdańska i 
Wilna, 

Nasz angielski „przyjaciel* w Gdańsku, wy- 
soki komisarz ententy sir Reginald Tower ra- 
zem ze swym protegowanym nadburmistrzem 
S.ameim ułożyli statut wolnego miasta Gdań- 
aka oraz konwencyę polsko-gdańską takiego ka 
libru, że zadowoliły one w zupełności delegacyę 
gdańską, a wiadomo, że powodzenie jednej stro- 
ny równa się niepowodzeniu drugiej, W ogło- 
Bzonym %czoraj wywiadzie z delegacyą gdań- 
skg uderza stwierdzenie jej, że „delegacya Gdań 
ska c qgnęla w Paryżu w zupełności swe Ce- 
le" i że „w postanowieniach paryskich niema 
miejsca ani nawet dla jednego obcego żołnie- 
rza". Gdzież więc podział się suktes polski, za 
jaki ogloszono prawo wojskowej obrony Gdań- 
ską przez Polskę? Traktat wersalski oddał Pol- 
ace prowadzenie dyplomatycznych spraw Gdań- 
gka obok prawa dowolnego używania portu, — 
Jak można kogoś bronić dyplomatycznie bez 
możności poparcia tej obrony ewentualnie orę- 
gem? Co się tyczy nieograniczonego używania 
portu, wiemy z niedalekiej przeszłości, jakie 
trudności miala Polską z przewozem amunicyi 
przez Gdańsk. Słowem — p. Paderowski, mimo 
gróżb odmowy podpisu, przecież konwencyę 
podpisał, niwecząc wszystko, co nam na mocy, 
traktatu wersalskiego przysługiwało. 
~ Jest rzeczą notoryczną, że zarówno w Radzie 
ambasadorów jak w Lidze narodów pierwsze 
skrzypce gra Anglia, a smyczek ma w rękach 
Lloyd George. To jest calkiem naturalne ze 
względu na siłę polityczną i ekonomiczną An- 
glii, oraz ze względu na to, że Ameryka zupeł- 
nie się wycofała, Francya zaś, zaślepiona w 
awem wrogiem wobec Niemiec usposobieniu 
traci z oczu sprawy o znaczeniu ogólnem, Jest 
dalej rzeczą notoryczną, że Lloyd Geory$ nie 
jest wobec Poiski życzliwie usposobiony. Nie 
trzeba być tas naiwnym, żeby tę niezyczliwość 
uzasadniać osobistą antypatyą szefa rządu an- 
Bielskiego; nie — takimi motywami nie kieruje 
się mąż stanu, jakim niewątpliwie jest Lloyd 
George. Dla niego decydującymi są jnteresa 
własnego kraju, które wolą nie mięć w Gdań- 
eku koukurenta, tylko zaskarbić sobie wdzię- 
czność Gdahszczan i ciągnąć stąd korzyści eko- 
nomiczne, Ze strony polskiej nie nie zrobiono, 
aby w Londynie przeciwdziałać tej polityce; 
przecież od kilku miesięcy Polska niema vo- 
góle posła w Londynie, a reprezentuje ją tam 
mlody człowiek, któremu nikt nie przypisze od- 
powiednich na to stanowisko kwalifikacyj, 
Rezultat też wypadł taki, jaki w danych warun- 
kach mógł wypaść tj. przegraliśmy Sprawę w 
Gdańsku, dosłownie przegraliśmy, bo prowadził 
je wirtuoz, nie polityk, 

Cóż bowiem oznacza mianowanie Szwajcara 
wysvkimm komisarzem enteniy w Gdańsku? — 
Admirał szwajcarski jest znaną figurą w ope- 
retkach, a tu nagle robią takiego obywatela, 
który zapewne nigdy morza nie oglądał; naj- 
wyższą figurą w mieścje, które tylko rnorzu za- 
wdzięcza swe znaczenie, Nie chcemy przypusz- 
czać, aby poważni mężowie stanu, którzy tę u- 
chwalę powzięli, mieli byli zamiąr natrząsać się 
z Połski, w każdym razie nominacya ta ośmie- 
sza calą instytucyę komisarską a wraz z ną i 
Polskę jako jednego z kontrahentów tej umowy. 
A w dodatku Polska będzie inusiaia rok rocznie 
płacić grubą kwotę (w frankach) ną utrzymanie 
tego szwajcarskiego dygnitarza. Co za wspania- 
ły początek na drodze oszczędności, którą nie- 
wątpliwie zechce zainaugurować swe rządy no- 
my minister skarbu... 

Z takimsamym sukcesem poprowadził p. Pa- 
derewski sprawę plebiscytu w Wilnie, Polska 
ną okupacyach terenów plebiscytowych zrobila 
bardzo smutne doświadczenia; pamiętamy je- 
szcze zachowanie się Francuzów w  Cieszyń- 
skiem i walki między koalicyjnymi reprezen- 
tantami na Górnym Śląsku, Dla odmiany obok 
Francuzów, Anglików i Włochów maja do Wil- 


na przyjść Hiszpanie oraz według ostatnich de- 
pesz Szwedzi, może Norwegowie i Duńczycy, — 
Szczególnie Hiszpanie — tojuż prawdziwy wy- 
kwit humorystyki, Naród, który w ciągu wojny 


robił z obiema stronami walczącymi doskonale, 


interesa; który w dziedzinie kolonizacyjnej o- 
kazał zupelną swą nieudolność; który zresztą 
choćby z powodów klimatycznych nie nadaje 
się na pacyfikatora mroźnej Litwy — akurat to 
wojsko ma dać gwarancyę bezstronnego prze- 
prowadzenia plebiscytu w sprawie Wilna, która. 
jest nietylko polityczną ale i uczuciową kwe 
styą państwa i narodu „polskiego, 

Przecież w Warszawie są, nieliczni wpraw- 
dzie, ludzie rozsądni i niepodatni dla humory- 
styki tam, gdzie ona nie jest na miejscu. — 
Czyżby ci ludzie byli wobec przewagi nierozsą- 
dnych tak słabi, że można z Polską wyprawiać 


takie cudactwa, które w efekcie nsrażają na 
szwank jej powagę i jej interesa? Czyżby p. Pa” 


derewuski był w Polsce instylucyą nienaruszal” 


ną, której nie wolno tknąć mimo tylekroć oka= 
zanej niezdolności w najgrostszem abocadle po- 
litycznem? Jeżeli przysziy historyk w swym 
podręczniku zestawi Gdańsk z Szwajcaryą a 
Wilno z Hiszpanią, będzie io dla uczących się 
historyi niewyczerpanem Zrédlem wes" oc 
A wtedy z tą sprawą będzie nierozerwalnie aa: 
czone nazwisko p. Paderewskiego, kióry vido 
cznie dąży do utrwalenia się w historyi powsze: 
chnej, nie zadawalając się miejscem w history: 
muzyki, Byłaby to ostatecznie słabostka, ktora 
możnaby potraktować z poblażaniem, gdyby aw 
jej wyniku Polska nie ponosiła takich mate, 
ryulnych i moralnych strat. 

P, Grabski odchodzi, zostawiając nam traktat 
w Spa i p. Paderewskiego jako jego wykona 
wcę. 


Dé 


Co się dzieje w Irlandyi 


Z Irlandyi napływają wiądomości, świadczące 
o wciąż rosnącem wzburzeniu. Oto wiązanka 
faktów. 

Czterej oficerowie sztabu genera!nego, którzy 
wyjechali z Cork do straży przednich na zachód 
od miasta, zostali zatrzymani przez uzbrojonych 
sinn-teinistów (rewolucyonistów irlandzkich) i in- 
ternowani w miejscu nieznanem. Zgodnie ze 
zwyczajem, przyjętym od pewnego czasu, of ce- 
rowie ci ubrani byli po cywilneinu. Na stacyjce 
w Wałerwali sześciu cywilnych pod or, Zug re: 
wolwerów zatrzytnało pociąg, inni ujęńi oficerów 
i wywieźli ich automobilem w niewiadomym 
kierunku, Jeden z uprowadzonych oficerów miał 
podobno należeć do sądu wojennego, który ska- 
zał był Mac Swiney'a na 2 lata więzienia. 

W Dubiinie zbrojni ludzie wtargnęli do je- 
dnego z banków i zabrali 3.000 funtów sier, 

Spruwy irlandzkie stają się coraz częściej 
przedmiotem interpełacyj parlamentarnych. 

Niedawuo poseł Adamson, członek partyi pra- 
cy, odczytał w izbie gmiu telegram, podpisany 
przez sekretarza municypainego z Tipperary, 
donoszący, iż wojska brytańskie chcą wydać 
miasto na pastwę płomieni, gdyż poprzewnały 
węże od sikawek i grożą straży oguiowej rewol- 
weraumi, 

Sir Hamar Greenwood, sekretarz dla Irlandyi 
odpowiedział, że ta wiadomość jest m styfikacyą, 
podnosił, ze ma inne iuformacye urzędowe i do- 


Listy z kraju 


Myślenice, 22 listopada. 
Zamach myślenichiej kliki magistrackiej na 
klasę pracującą 

Z początkie mbieżącego miesiąca urządziła 
partya nasza dwa zgromadzenia — w Krzywacz 
ce i w Myślenicach, na których tow. dr. Miller 
referował o reformie rolnej. W powiecie tutej- 
szym kwitnie pasck ziemią. Bogaci chłopi prze- 
placają ziemię, p.acąc po 20 tysięcy murek za 
mórg lichej ziemi i przynosząc obśzarnikowi 
jaja, masło, a nawet cielęta! Wśród małorol- 
nych chłopów panuje wskutek tego wzburzenie. 
Walka między bogatym a biednym chłopem jest 
taksamo bezwzęlędna o ziemię jak o miarkę 
zboża, którą kmieć kletykalny woli w nocy 
sprzedać żydowskiemu paskerzowi, niż małorol- 
nemu sąsiadowi. To też koniecznein jest zorga- 
nizowanie małorolnych ibezrolnych w szeregach 
socyalistycznych, Tutejsi posłowie (5 piastow* 
ców, 2 klerykalów i 1 stapinszczyk) nie dia po- 
wietu nie robią a nawet większość ich zupelnie 
nie pokazuje się wyborcom. Sprawy żywotne 
dla powiatu jak np. budowa kolei Kraków— 
Myślenice doiąd nie zostały nawet zapoczątko- 
wane. e i 

Towarzysze myśleniccy wzięli się energicznie 
do pracy i stworzyli silną placówkę robotniczą 
a mianowicie zaioży! konsum roboiniczy, kióry 
lczy dziś już kilkuset członków. Skandaliczna 
bowiem gospodarka w konsumie mieszczań- 
skim tak się daia we znaki członkom, że część 
tychże przeszła obecne de konsumu robotnicze- 
go. Konsum mieści się w domu tow. Kąckiego i 
ma zapewniony ładny rozwój. Stxorzenie tej 
nowej piacówki roboiniczej w Myślenicach u- 
mcżliwi ożywienie pracy socyalisiycznej w ca- 
tym powiecie, 

Gmina m. Myślenic znajduje się w opłaka- 
nvm stanie dzieki nieudolnej gospodarce kliki 


dał. że policya w Tipperary dopomagała do og: 
szenia pożaru. 

Na to deputowany irlandzki Devlin oświad: 
czył, że nie wierzy ruportiom policyjnym, 

Sir Greenwood ujmuje się za policyą i przed: 
stawia zarazem, jakie ona ponosi straty, W je- 
dnem hrubstwie Tipperary zostało od 1 stycz” 
nia 1919 r. zabitych 20 funkcyonaryuszów po” 
Jicyjuych, a rannych 24. W samem mieści 
Tipperary w tym samym okresie zabilo 7, 8 
raniono 3 policyantów, Winston Churchil zaś» 
odpowiadając na zapylanie wyjaśnia, że na Sub 
nierzy angielskich od dnia 3 czerwca b, r. uW 
czyniono 99 zasadzek: ŻU żołnierzy zostało zg: 
Ditsch, 58 raunych, 93 rozbrojouych lub wzię* 
tych do niewoli. 

Jak widzimy jest to stan przypominający ruch 
rewolucyjny 195 r. w byłym zaborze rosytskitie 

Cuarckterystyczny szczegół: 17 biskupów vg 
ścioła anglikań-kiego ogłosiło Lsł, potępiający 
polilykę represy| w Irlandyi i domagający. Się 
zastosowania pewnego rouzaju rozejmu, ażeby 
utorować drogę do rokowań polubownych, i 

Partya piacy opublikowała manifest, wyjaśnia” 
jący jej stanowisko, wzgiędnie program w Sr: 
wie irlaadzkiej, Ząda oną™l) usunięcha sił zbroj” 
nych z Irlauuyi, (2) pozosławienia utrzymania 
porządku władzom lokalnym, 3) prze<azunia 
konstytuancie wypracowania ja«najspieszniej, Dä 
żadnych narzuconych jej ograniczeń, kursi D: 
cyi, zgodnej z wolą narouu irandzkiejo. 7-- 


NNNZNZK .„ 
Pe 


magistruckiej z Klakurką na czele, To też dë 
brze Się stalo, że wreszcie vozpisuno wybory 40 
rady miejskiej, które dają możność w prowadze” 
nia do rudy nowych i energicznych ludzi w 
miejsce dzisiejszych radnych, którzy dbają je” 
dynie o swoją kieszeń a nie o interes gminy, < 
Gmina mająca kamienice, cegielnę, la itd. z043 
duje się przed bankructwem, Kaunienice sprze 
dano a na drzewie, opłatach argowy ch gminy. 
„ojcowie miasta“ robią majątki. fo też boją” 
się upadku przy rozpisznych wyborach gmin” 
nych, postanowili zrobić zamach na klasę pracu 
jącę i pozbawić ją mandatów radzieckich. 7 
Chcieli powtórzyć w wolnej Polsce sławne wf 
bory „galicyjskie“. Mianowicie na listę wyfbo” 
ców IN koła wpisali wszystk ch wyborców z 1a 
IL i III ko.a, zapewniając w ten spostb opod2 
tkowanyin po dwa głosy, mimo, iż IV kolo jest 
kuryą robotniczą wzylędnie nicopojatkow?” 
nych, stworzoną umyślne dla tych, którzy nia 
mają „dotąd prawą wyborczego w 3 ech powi? 
szych kołach. Gdy towarzysze nasi przeciwk 
temu niesiychaneinu zamachowi na klasz pre“ 
cującą zaprolestowali wnosząc reklemmacyę, Ri 
misya reklamacyjna rekurs odrzuciła, jako spó 
źniony, a nadto gołosłownie į wykrętnie taie! 
dząc, że IV koło jest powszechną kuryą. T 


'nonsensa prawnicze podpisuje burmistrz KI” 


kurka, który jest adwokatem! 

Przeciwko temu orzeczeniukomis yj z dom 
wem wyksziałceniem wnieśli nasi towarzy5? 
rekurs do starostwa, które poskromi zapędy šli“ 
magistrackiej i niedopuści do pogwałcenia przep" 
sów rozporządzenia Polskiej Komisyi Likwidscy!” 
nej, wydanego jeszcze w listopadze 198 r. P 
wniosek tow. dr Mü lera właśnie w tym celu. by 
nieopowatkuowanym zapewnić na czas przedse ma” 
wy sktoinne przedstawicielstwo w IV kole wyb” 
czem 

Dziś klasa pracuiąca domaga się od Seimu wpro” 
wauzenia pięcioprzymiotnikowego prawa ei it 
czego do rad gminnych i powiatowych. 
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Kraków bez elektryczności — gazu — 


węgla — wody 


Kraków, 26 listopada. 
Głód idzie 


W Krakowie od niejakiego czasu dzielą się 
niebywaie rzeczy, a właściwie Zjawiska zupeł- 
nego upadku normalnego życia. Od dłuższego 
czasu mieszeańcy naszego masta nie otrzymują 
€nieca i mąki — ulod zagląua do okien i sta,e 
zmorą przed oczyma rouzin ubogich, bo paska- 
rze i minonerzy wo,enni opływają we wszysiko. 
Przed kilku dniami byl śmy świadxami braku ga- 
zu z powodu niedostarczenia węgla koksu ącego 
dla gazowni miejskiej. Mwestya ta jeszcze nie 
zosta a w zupełności wyjaśmona, gdyż pouobno 
za kilka dm, o ile w nareżyiej ilosci nie otrzy- 
ma gazownia węgla koksującego, Światła gazo- 
wego nie będziemy znowu ogiąnal. Wody w na- 
Bzych siawetnyca wodociągacn posiadamy takża 
_ barazo mało, tak, ŻE couziennie zamyka zarząd 
wodociągów dopływ wody do Krakowa na kilka 
godzin. Jest to więc przed-mak katastrofy, któ. 
ra czeku nas w uaujbli/sze, przyszłości i uopro= 
wadzi do rożivaczy nawet najspono niejszych 
mieszkańców naszego masia. Cierpliwość jednak 
Może sig WYCZErpuĆ, 


Stanęła elektrownia 


wczoraj mieszkańcy Krakowa zaskoczeni zo- 
stali me-podziewunem zumkiuięciem elektrowni, 

dak się dowiaduje nasz spruwozduwca w pre- 
zydyum masia, uopiero wę Środę wieczorem 
Qyrekior elektrowni miejskiej zawiadomił wicepr. 
Sare.0, Że elekirowna będzie musiała stanąć 
Z powodu braku węgla. Prezyuyum potecio dy- 
Pektorowi wydać bezzwioczme koinuuikat w tej 
Spruwie do Uziennikow, czego jednak z uiewią- 
domych przyczyn pau dyrektor mie uczynił, To 
też wczoraj rano ku wieikieniu zdziwieniu m ©- 
szkańcow Krakowa mie poiawiiy się tramwaje 
z powouu vraku prą ju elekliycznego, a swiatia 
w fabrykach, instylucyach prywatnych i w mive 
Bzkamiach poszasiy. Natychmiast prezydyum mia- 
Bla zwróciło się do imuspektorutu węglowego 
Z prośbą o przydzielenie z zavasów kolejowych 

wagonów węgła, rowiocześnie Wys ano tele- 
Bram do kopalni o przyspieszenie Uńusportów 
węgla. Insp. węglowy p. Kukucz oświadczył, że 
Blektrownia ma zapas węgla i dlatego zapropos 
dowanego mu przydziaiu węgla kolej. dla elv- 
ktrowui odmówił, Wreszcie po uługich pertrue 
kiacyach | przekoniniu p. Kukycza, że eiektro- 
Wun rzeczywiście węgla nie pgsiada, bo trame 
Waje me hursuĄ, a tabiyki stalięty, zdecydował 
Się przydzieńe żądaną ność wo a, Kto gouziny 
$ i pui po poł. puszczono éw.ado elektryczne 

zapionęły sampi w skiepacn, biurach i Mie- 
Szxaniach prywałtuych. Niestety po godzinie siae 
eyo Osw.etieniu Żarowki elehiryCzue zagasiy. 

eule miormaucyi zasrągniętych w prczydyuia 
Miasta o gout, D wiecziew Séil zzasły ula- 


È. L. WOYNICZ J 


» JACK REYMOND 


z upoważnienia autorki przełożyła z angielskie- 
go Marya Kreczowśaka 
A 

Tej nocy, gdy domownicy spali, dźwignął się 
© podłogi. Lezal lak na niej od wyjścia wuja, 
Paix Urzący, podsunywszy ramię pod głowę, 

Rozejrzał się po pukoju, Nie pozostawiono mu 
Ładnego swiatla, ale noc była jasna i księzyc 
śglądał do okna. W bluszczu na dworze jakiś 
Ptak zaćwierkotał przez sen. 
Doszedł nareszcie do stoiu i napil się wody. 
barazu umiej się chwiał na nogach, gdy spró- 
i wał chodzić, i udało mu się otworzyć szafę 

Wyjąc z mej kawałeczek swiecy i zapałki, któ- 
We tu był ukrył przed dwoma tygodniami, Lezy- 
„ił to był z pewnyiu zamiarem, ale zapomniał 
Ké jaki to był ten zamiar; bo istotnie, pragnie- 

le i zamiary Jacka z przed dwóch tygodni 

ola go nie obchodziły. 
p ZAPaliwszy świecę, otworzył Biblję i próbo- 
p znaleść ustęp, który mu się plątał po gło- 

e, Pomimo dokładnego obznajomienia z Pi- 
poem Swiętem, trwa.o dlugo, zanim zdołał go 
ją zukać; ręce miał takie sztywne i napuchnię= 
A a trzęsły się jak liscie na wietrze. Poza tem 
Dé chory i czuł taki zamęt w głowie, że musiał 

chwilę przymknąć oczy i czekać, aż litery 

estangtańczyć na stronicy. Nakoniec odna- 
i rozdział dwudziesty aiódmy Ksiegi Deute- 


chieba | 


tego, ponieważ zapalił się. kolektor od pradu 
staiego w elektrowni miejskiej. Natychmiast 
przystąpiono do uaprawy kolektora. 

Zaznaczyć przytem naeży, że w obecnych 
czasacu możliwe są róne braki, ale instytucye 
użyteczności puwlicznej, które stoją na usługach 
mieszkańców miasta, powinny przynajmarej u- 
przedzić i to na czas mieszkańcow o mogiceej 
nastąpić katastrofie, Tymczasem oyrektor ele- 


s ktrowm p. Bieliński nie tylko za późno dał zuuć 


o bruku węgła uo prezydyum, ale na uwagę, 
Żeby za posrednictwem d ienników zawiauomił 
© tem publiczność, Odp wiedzial lekcoważącem 
milczeniem, 
e * e i i 
Koło godz. 7 wieczór puszczono L zw. prąd 
zmienny z podstacyi elektrowni przy ul. Ło» 
bzowsniej. Swiatio to oświeca tylko ulice środ- 
imieścia. a 


Maszyny w bocznej stacyi zepsute 

W podstacyi przy ul. Łobzowskiej maszyny 
od dluższeyo tzasu były zepsute, a zarząd ele- 
ktrowni, nie przewidując zepsucia maszyn w 
centrali, me zatroszczył się o naprawę Ze Dës 
tych maszyn. Dopiero wczoraj na gwalt przy 
stąpiono do naprawy maszyn w podstacyi i pue 
szczoóno Światto na peryferyuch miasta, oraz na 
główuych utcach. Jestto jeden z nowych doe 
wodow gospodarki dyrestora elektrowni miej. 
skiej p. Bielińskiego, który prowadzi gospodarkę 
ba wiusuą rękę bez porozumienia się Z prezy- 
dyum wan, Widocznie tak się dziejo we weie 
stkich uUzialach, Taka gospodarka doprowadzi 
wkrótce do ogólnej katastrofy, 


Skutki braku elektryczności 


Z powodu bruku elektryczności nie kurso» 
waiy przez cuy dzień tramwaje; fabryki, Za 
kłuuy przemysiowe, w których maszyny są Pë 
ozone elektrycznością, bysy nieczynne przez 
cały dzień, W kawiarniach i resiauracyach sie- 
działa puwiiczność przy zapalonych świecziach, 
jak zu duwnych dobrych czasów. Na uucach 
miasla, a szczegónie w dalszych dzielnicach 
przez kiika godzin wieczornych panowaiy cio- 
muości egipskie, bo do ogolnego punurego nie 
stroju przyczynia się także mgła, która rozpo- 
stara swoje skrzyuła nad „zalraconem* Dä, 
stem. Í 


Przedstawienia w teatrach 


i kinach, oraz wieczór dla żołnierza polskiego 
w sali „SOsola* zostaiy odwołane, odbył się 
tylko „Wieczór czwartkowy“ w sali robotniczej 
przy ui. Dunajewskiego przy biadem Świeile 
swieczek, i 

Tak przeszedł wczorajszy dzień w Krakowie, 
gospouaruwanyim przez p. prezydenla Federo* 
wiczą, 


renomium; rozdział zamierający górę prze- 
kleństw. Wtedy schylił się z n.ezmiernym wy- 
siik.cm į podniósł but, Lezat porzucony na po- 


dłodze, gdzie go rzucił wikary, zaspokoiwszy 
wreszcie swą żądzę. Położył go w poprzek 


otwawiej księgi, czerwony bicz przycisnąwszy 
do wierszą dziewiętnastego: „Przeklęty, który 
narusza prawo przychodnia, sieroty j wduwy. 
I rzecze wszystek lud: Amen", 

Następne wdrapał się na parapet okna i osu- 
ngt się po gałęziach bluszczu, Nieraz to robił, 
ani przez chwilę nie mysiąc o niebezpieczeń- 
stwie; dzisiejszej nocy jednak zaledwie dosię= 
gnal balustrady, gdy naglę mu się zakręciło 
w giowie, mur zaczął się chwiać i wirowac, a 
ogród wznosił się do góry tocząc się prosto na 
miego. Wyciągnąi ręce przed Siebie į runął, 

Reszta nocy była gmatlwaniną bezładnych 
wrażeń i dziwacznych rzeczy bez wszelkiego 
związku logicznego; chwilumi zdawało mu się, 
że mu ogromnie gorąco, to znów swasznie zi 
Inno; że ttumy ludzi przewalają się wśród wrza- 
wy i nagie gdzieś znikają; że coś go pali i ugnia- 
ta koło prawego ramienia, przed oczyma miga- 
je światła, a do uszu dobiegają krzyki i szum 
wody; chrailarni znów następowały ciemne pau- 
zy i milczenie, 

Świtało już, gdy się jakoś przebudził i pod- 
czo gnął do blisziego lamusa. W tym jego czy- 
nie nie bylo więcej świadomej myśli, niż w śle- 
pym instynkcie zranionego zwierzęcia, które 
się ukrywa w jakimś ciemnym kącie, by zcze- 
znąć. Uświadomił sobie, że ma prawe ramię 
złamane; poza tem jednak niezbyt jasno wie- 


Sxandal.czna gospodarka magistratu 
krakowskiego 


Co w ostatnich czasach dokazuje mag'stra 
krakow-ki przez przedsiębiorstwa gminne, prze 
chodzi już granice dozwosone ciężkimi istotnie 
warunkami, w jakich żyjemy. Co ma robić lu- 
dność, pozvawiona Świaba i wody? Co mają 
robić przedsiębiorstwu, skazane na używanie 
gazu i elektryczności? Wezmy np. gazely, któ- 
rych cebdyba nikt nie bęizie uważał za coś, bez 
cze20 można się obejść. Większe drukarnie mają 
albo maszyny do składania, aibo maszyny aru- 
karskie poruszane gazem lub elektrycznością, 
nie mówiąc o stereotypiach, klóre bez gazu 
istnieć nie mogą. Nagie prąd ustaje 1 w na- 
stępstwie praca kilkuset luuzi musi być prze» 
rwana, C3 z tego, że można gaztlę złożyć rę- 
cznie, kiedy wydrukować jej nie można dala 
braku siły motorycznej. . 

Brak wody tłomaczy zarząd wodociągów bra- 
kiem opadów, A w jakun celu pouwyższono 
opłatę za wodę z 5 na 20 procent, jezeli nie 
miano zamiaru czy możności kopania nowych 
studzien? Zarząd wouoviągowy wiedział dosko- 
nale, bo hisiorya ta powiarza się każuego sue 
chego lata, że obecne siudnie bie wystarczają, 
ale nie nie zrobiono, aby me dopuścić do takiej 
katastroty, żeby przez pół dnia wogóie wody 
nie byio, a przez poł dnia ciekła k- opami na 
parterze, a na piętrach zupełnie ustawala. 

Wstrzymanie rucnu Uuamwajowego powoduje 
wieiką straię czasu dia ludzi spieszącycn rano 
do pracy aibo na kolej. Wobec wielkich ove- 
cenie odiegiości w „Wielkim Krakowie“ ustanie 
ruchu tramwajowego podcina całe życia ekono- 
imiczue miasta, nie mowiąc O uszczupieniu Uo- 
chodów gminnych. 

Lianie urządza nas magistrat za rządów p. 
Federowicza! Am świata, ami wody, ani chleba, 
ani mąki — Oto sku.ki, jeżeli giowa miasta 
czuje sę powolną uo robiema wieikiej poityki, 
a iada unejska urzę już cos 6 lat w nie- 
zmienionym skianzie, Cierpliwość Krakowian 
jest rzeczywiście podziwiema godną. Gdzieinaziej 
taka gospodaurna wywołałaby laki powszechny 
Ouruci oburzenia, że zmiuotłby wszystkich pp. 
prezyceutów i radców z ich wygoduych toteli — 
u nas znosi Się wszystko w posorze, ba nawet 
z użiuaiiem, Że Wogole pozwalają nam żyć i ode 
dycnać btzpłalnie powietrzem. 

Wszelka werphwość ma jednak swoje granice. 
Jeżeli dojuzie do Kcesu, to uu panow Z imagi- 
stratu i przedsiębiorstw miejskich spadnie ode 
powiecziatność za następsiwu, Skanualem jest, 
Żeby iusiycucye auiovomiczne, isiniejące dla 
luduości, w laki 8pos0o pujuuwaiy swe od, 
Wa) wobue tej iuduoscil 

* e e 

O godzinie 10:30 w nocy puszczono częściowo 
prąd na miasto tuk, Że niektóre zak ady przee 
mysłowe i iosale pizemysiows mogły wrócić do 
Dutukealugd0 ruchu: 


kel LL ke 


dział, co się z nim dzieje; czuł tylko, że mu zt: 
mno | że mu się mąci w głowie i pragnął, ża 
jesli ma umrzeć, to niech umrze trochę prędzej 
i niech się to już skończy. Limierając bez skru- 
chy, gdy zawsze był takim zlym chlopcem, pój: 
dzie oczywiście do piekła; to go jednak mało 
cbchodziio; do Sądu Ostalecznigo tyle jeszcze 
czagu, a gdy się jest tak chorym, to w piekle nie 
może też być gorzej niż guzieindziej, 

Około ósmej wikary przyszedł? do ogrodu. 
Oczy jego były twarde i stalowe od gniewu; byki 
już w pustym pokoju na piąterku i widział na- 
znaczony ustęp w Bibliji i złamany bluszcz, zwi- 
sający wzdłuż muru., Co będzie, jeśli chłopaki 
uciekł į pobiegł do wieśn.aków, albo do kaplana 
dyssydentów? Najprawdopodobniej jednak spró- 
buje się dostać do Falnioth, z jakim dzikim po: 
mysłem wyruszenia na morze, Ale istnicje jesz- 
cze inna możliwość... 

Wikary zacisnąt splecione ręce. „Gdybym go 
nie byl dotknął...* pomyślał, i rumieniec gniewu 
oblał go na wspomnienie obnażonego ramienia 
i czerwonej rany, która w nim rozpętała szalo- 
ną żądzę, Nawet w myśli nie śmiał nazwać te- 
go co się mu przydarzyło wczoraj, jakkolwiek 
wiedział doskonale, co to było. Przez całą noc 
nmięczyły go sny opętańcze, o których sądził, że 
go już nigdy nie nawiedzą; jego, którego życie 
hy.o tak regularne, którego wyobraźnia od sze- 


regu lat podlegała ścisłej kontroli. Jako młos 
dzieniec, niedawno wyświęcony, schwycił był 


pewnego wieczora w swym pokoju w Londynie, 
po długich zabiegach, szczura; długa gonitwa 


„wprawiła go w gniew i szczur schwytany nare; 


ARROSTYCH 


poświęcony „Miijonówtce" 
bot panowie, zrozumiecie przecie 
iż nie opłaca się dusić grosza, — 
Ledwo te marne grosze Zbierzec e, 
już byle grzeszek wam wypatrosza 
Oszczędność, skrytą w chudej kalecie, 


Nie! Wolej tydzień bujać po świecie, 
©suegu dzionka zaś igrać z losem, 
W/olej z fantazją, przy pustej kiesie 
kKołysać duszę marzeń odglosem 
3 raz w sobolę... 

Lecz to już wiecie. 
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Przegląd społeczny 


Strejk robotników szewskich w Krakowie, Dnia 
25 bm. wybuchł strejk w przemyśle szewskim. 
Robotnicy zorydnizowani zawodowo wnieśli za po- 
średimieiwem swego związku dnia 2 bm. do cechu 
majstrów żadunie podwyżki piacy o 40 Jo jednak 
bezskutecznie, chociaż Żądanie to byłu spowodo- 
wane szaleiącą drożyzną, której nieby wałego wzro= 
stu nikt pie zaprzeczy, Mimo powtórnego pisma 
doręczanego do cechu 21 bm., a domsyającego się, 
by dclegucya zalalwiła żądanie robotników do 
24 bm, majstrowie zachowali milczenie, Wobec 
takiego stanowiska majstrow robotnicy na zyro- 
madzeniu odbyłem 24 bin. uchwalili jednogłośnie 
strejk, Zaznaczyć należy, że odpowiedzialność za 
strejk ponosi bezwzlędnie przewodniczący cechu 
p. Tusiecki, albowiem przy każdej akcyi cenniko- 
wej stara się róznymi spo obami odraczać zuwac- 
cie umowy cenuikowej, która przy dobrej woli 
mogłaby bez strejku dojść do skutku, Wobec te- 
go stre,kujący robotun:cy szewsty postanowi lie 
czyć sobie za kazdy dzień stiejku 200 mk jako 
odszkodowan 8. 

baczność cholewkarzeł Z powodu strejku u p. 
FBaiki w Krakowie należy omijać ten warsztat uż 
do odwolania przez organizacyę zawodową, 


Z sali sądowej 


Kraków, 26 listopada. 


Sprawy złodziejskie 

W sądzie okręgowym w Krakowie przed są 
dem przysięgiych, odbyła się wczora rozprawa 
przeciwko Jauuwi Ziętarce, Józetowi Bujakowi, 
Piorowi Wiechaowi i Stanisiuwowi Krawczy- 
kowi, który na wiosnę b. r. w Łysej Górce 
skradli na szkodę skarou wojskowego ua kilka 
zawodów różne przedunoty wariości 38.558 Mk. 


NAPRZÓD” 


W toku śledztwa wszyscy obwinieni z wyjąt- 
kiem Krawczyka przyznali się częsciowo do 
kradzieży. Podczas rozprawy w dalszym ciągu 
Krawczyk wypierał się udziału w kradz eg, 
Po przeprowadzonej rozprawie, trybunał na pod- 


stawie werdyktu sędziów przysięgłych skazał” 


Jana Zięlarę na 2 laia, Józefa Bujaka na 1 rok, 
Piotra Wiecvnę na 20 miesięcy, a Stanisiawa 
Kruwczyka na 1 rok ciężkiego więzienia, 
Przea tym sumym trycunałem odbyła się 
wczoraj rozprawa przeciwko Franciszkowi So- 
basowi, który wedle aktu oskurżemu dnia 21 
czerwca b. r. przez podkopanie się pod dom 
Wojciecha Uiaszka w Krakowie, wszedł do jego 
mieszkania i skradł garderobę wartości 20.000 
Mk. W kilka dni potem Sobas zjawił się na 
targu w Bochni celem sprzedaży skwudzionych 
rzeczy, gdzie wszystkie Sprzedał, Przechodzące 
przez rozmaite ręce marynarki ze skradzionych 
u Ulaszka, dostaiy się do jakiegoś hauulurza 
starzyzuą ua taudecie w Kiakowie, u którego 
zakwestyonowano je, jako rozpoznane przez 
Uiaszka, Po mtee do kłębka doszła policya, że 
krauzieży dopuścii się Sobas. Podczas wezoraj- 
szej rozprawy Sobas przyznał się do kradzieży, 


*'Trybunal na podstawie werdyktu sędziów przys 


sięyłych skazał Sobasa na 6 miesięcy oe: kv 
więzienia, 


Ruch kolejarski 

Przemyśl. Położenie aprowizacyjne kolejarzy 
pi zemmyskich jest nadwyraz ciężkie, Prócz skrom- 
nych racyi chleba pracownicy kolejowi od 
dwóch miesięcy nie w.ęcej nie otrzymują. Rou: 
sum „Samopomoe* pusty, co powoduje zrozu- 
miany żal wśrod pracowników. Zarząd kousumu 
czynu i czym wszystko, by najpolrzebniejsze 
środki żywnońci dia konsumu uzyskać. Jeżeli 
jednax starania jego me odnoszą zadowalniają- 
cych rezułtatów lo wina Czynników rajuzących, 
które wszelkie zabiegi zarządu konsumu traktu- 
ją mobrzycnyłie. Kon um me szczędzi kosztów 
i pracy, by uzyskać ziemniiki z Pozumińsikiego. 
Ponió-ł jednak statę i zamówionych ziemia- 
ków w zupełności mie ouzżymał z powodu bra: 
ku wagonów i skwestru Zieumaków. Klęskę 
spolęgowaiy wczesue mrozy, któe zniszczyły 
kilkanaście wagonów ziemniaków. Na ryuka 
przemyskim ceua lego produktu wynosi już Au 
m. ek za 100 kg. Poznańskie władze kole owe 
taxua kovsumy kolejarzy tasże nieprzycnyl- 
nie, Zarząd konsumu uavył wagon tłuszczu ża 
1,300.U0U marek, Po transport ten wysłał kon- 
wojenia zaopatrzonego we wszystkie po.rzebne 
dokumenty 1 pisma ministerstwa kolei, Uuuwe är: 
niające do uzyskania jednego wagonu nu prse- 
wóz tłuszczu. Po dwociu tygodniach, wysłunuik 
aouosi, że zarząd slacyi Jczewo me dostarczył 
je-zcze wazonuł Wypadki takie powiarzają się 
częsiu i ulutego Diedowagana w  aprowizacyi 
koiejurzy przypisać należy władzom 2dau-ëug: 
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cyljnym, które swem nieprzychylnem stanowi- 
skiem przyczyniają się do płoszenia kaler, rä 
utrudniając ks nsun om nabycie nawet po pa- 
skurskiej cenie środków spożywczych. W hane 
dlu paskarskim widzimy wszystkie prouukta; 
gros ści rozporzą 'zają ogromnenu sumai Dë 
niędzy i otrzy:nu.ą potrzebae wagcuy — „Sa* 
mopomoc* rozporzą za lylko udziałami ezon. 
ków stowarzyszeniu 410u marek ot członna — 
i jeszcze walczy Z iruuność anii transpo tov emil 
Tak więc młouemu ruchowi kooperatywnemu, 
zorpanizowane paskarstiwo, przy pomocy naszej 
adunnistuacyi utreduia rozwó, a nawet isinie= 
nie. 

Konsumenci powinni jednak zamach ten ode- 
przeć, oryantzu 4 się w Kouperaiywy, g ly tym 
sposobem tyiko ukrów się Arie paskar swa: 

'Wytknąć należy protekcy ne traktowanie kon- 
sumow. Koukureucy;ne stow. spożywcze „Byt“ 
otrzymało Urozą kouszakłów 3 vagony ZzDoŻA 
po cenach normaiiych, natomiast k. operatywy 
inue przydziaiu nie otrzymują. Tak pragną W 
Przemyślu czynniki podzopać Zaufanie du koo” 
peraływ, uziata,jąć na ręsę paskarzom. 


Kencerty symfoniczne 


Związek muzyków polskich w Krakowie za: 
powiada wspaniały i obtity tesoroczuy sezon 
symfoniczny, Warto zalem rzucić Ok em poza 
siebie i to me w legendarne czasy Sierakow* 
skich, Gorączkiewiczów, czy Mireckich, lecz W 
czasy doby wspóiczesuej, czasy lut dziew.ĘĆSe* 
tuyen 

W tych to latach 905—907 istniejące w Kra- 
kowie Towarzystwo „Harmonia, ktore utrzy” 
mywało orkiestrę ma ącą skromne nory.ouły 
artystyczne, ule szersze poziąey społeczno-or- 
kiestrowe, postanowiono przekształcić na otk 
symtoniczną. Gówuym celem bowiem Vowaurzy” 
stwa ‚Hormoni było kształcenie orkiest:ow8 
miodz eży rzemieśluczej. Czy byłu w tym mb 
stworzenia „Namysiowiausow”, czy ot taki sobi8 
zbieg okołezności niewiauomo, Uość Że pracu” 
wano goruwie, że wielu dziś wyvit ych instru” 
imeutalistów Polakow w „klarmomi” kraicowski8) 
zaczynali swe sludya. 

Rok 1955 zwubu wiele osób z niespokojneg? 
wówuzas hrólestwa du spowojnego Kiakowi: 
Między inuemi przybył też p. Górski, uyr. Tow. 
muzycznege w Łodzi, a przytem doskonuiy wio” 
lonczehsta, Wkrotce też wszedł w muzykałuć 
stery Krakowa, a sta: się prawie codziennym 
gościem w domu państwa Pateńskich, siynący n 
wów Zas Z uprawiduia muzyki Kameralnej. Jam 
też wspólnie z prof. Szopskim, Giebuliowsnii: 
De Jet m uradzóno pizestoczyć „Harmonię” DÉI 
orkiestrę symioniszuą pod uyrekcyą p. GON 
skiego. Oczywisła Zawsze pierwsza i wofiarud 
gdy chooziło o sztukę 6. p. Kliza Pareńska wie” 
le włujyta energi i pieniędzy, aż dopięla cel 
i orkiestra „tłarmonia* zostana zceorganmizowanie 
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czcie ciężki miał koniec. Po tej operacji wyszedł 
z domu, a piuzywlókiszy się z powrotem o śni- 
cie, z uczuciem wsirętu i żalu, mruknął do sie- 
bie: „Szczur temu winien”. W tej chwili czuł 
gorżki gniew do Jacka, który rzucając mu obel- 
gę, pozbawia go chlodnej rozwagi, budząc w nim 
zamierzchlie pragnienia i żądze, których się 
wstydził, 

Otwarto drzwi lamusa pociągnęły jego wzrok; 
zajrzał do wnętrza. Postać, przycupnięta pośród 
kawatłkówr gbanego drwa i drzazg poczołgała 
się dalej w ciemny kąt. Podszedł i schylł się. 

— Jack, co tu robisz? 

Chłopiec cofnąl się trochę dalej, 

— Co się stało? Czy spadłeś i się potłukłeś? 

= Nie. 

— Wydostałeś się oknem? Chciałeś uciec? 
Wstań! 

Czekał chwilę na spełnienie rozkazu; chlopak 
się jednak nie poruszył. Czuł, że znów traci pa- 
nowanie nad sobą; ta kuląca się bezsilność, ten 
niemy strach, kusiy go ponad sily. 

— Wstań! powtórzył. 

Jack podniósł się trochę i spojrzał, Czerwony 
błysk zamigotał mu na siatkówce, niby iskra 
wysirzelająca z krzesiwa, by nagle buchnąć pło- 
mieniem, 

— Więc co? rzekł — czy wy mnie zabijecie, 
czy ja muszę was zabić? 

Mgła przesłoniła oczy mężczyzny; zaciśniętą 
pięścią ślepo wymierzył cios. 

Gdy Jack, jakby śmiertelnie ugodzony w mil- 
czeniu osunął się na ziemię u jego stóp, wika- 
ry uświadomił sobie, co uczynił. Na jego krzyk 
© ratunek, Raymmondowa przybiegia bez tchu. 

— Jozue! Co się stało? 


— Pomóż mi go przenieść do domu i jak naj- 
prędzej sprowadzic lekarza. Szybko! 

Schyliła się, by wejść do lamusa; przystanęła 
jednak znieruchomiaia, zobaczywszy chłopca le- 
żącego na ziemi. lak siala chailg, pauząc na 
niego, poczem zwróc.ia się do męża: 

— (o ty zrobiieś 

Spuścii oczy pod jej spojrzeniem. 

— Nie wiem... 

Pochylila się bez słowa'i pomog!ia mu pad- 
nieść chlopca; a on, jak Filip hiszpańsk:, zro- 
zumiał, że poddani wydali na niego wyrok po- 
tępiający, 

Przez długą chwilę Jack raz po raz popadał 
w omdlenie. Dr Jenkins zawezwany pospieszn:e, 
„zbadawszy puls, przybrał minę bardzo poważną. 

— Jeszcze wódki i gorące okłady, ale szybko! 
I proszę posłać po doktora Williamsa; muszę 
usiyszec jego zdanie. 

Wikary był niemal tak blady jak Jack. 

— Czy stan... niebezpieczny? spytał drżącym 
giosem, 

— Puls bardzo słaby. Czemu mnie nie raue: 
znano wczesniej? 

Wikary językiem zwilżył zeschle wargi, 

— Nie wiem — rzekl znowu, Dr Jenkins Spoj- 
rral bystro, trzymając rękę na pulsie chiopca. 

— Ksiądz nie wie, jak ie się siało? Ani w jaki 
sposób? 

— Nie. 

Lekarz odwrócił mę mów do psejenia. 

Zanim Dr Williams pazybył. mak nunąli sta- 
ry lekarz zdziw ouv, ae kolega Unażal 2% pO 
trrebne urządzanie sonayljum. Naaieal n.e ko- 
sci sprowadziio howy szereg amdi (rau ra 
zem jednak ch.epiec rycaie odzyska, przy luin- 


ność i z naw pór przymkniętemi oczyma leżał ch 
cho, od czasu do czasu rzucając obojętne spol” 
rzenie na postacie, kręcące się koło sofy. IN 
gnął, by przestali go szarpać i ruszać; sprzed” 
wienie się kogziwaaioby go jednakowoż zasiel 
trudu; a gdyby to nawet zrobił, prawdopudo 
buie nie odniosioby skuiku; n.c mu więc nie ei 
zostawalo jak poddać się. Gdy wuj podszek 
do niego, wzdrygnął się i odwrócił głowę; po2% 
tem pył calkiem uległy i bierny, tylko nie od 
powsadał na pytania. 2 

— Czy przypomina sobie jak upadł? czy 
z okna? Kiedy się lo stato? I jakim sposobem” 

Na wszysikie te pytamia w milczeniu pozę 
sał głową. : 

Potem przynieśli mu coś do picia; wypił po 
słusznie, zadając sobie tylko pylanie, alaczeb 
go już nie pozostawią w spokoju i dlacze8” 
szklanka tak mu dzwoni o zęby, Po wypiciu na 
poju uczuł się jednak znacznie silniejszy” 
i bardziej ożywionym, co zaprawdę, małą df 
by.o pociechą, Pozycja, w której leżał, sprań io 
ło mu siiny ból; wykonał więc kilka ostrożnyć 
ruchów, by ją zmienić, a zmuszony do zap”? 
stania, gdyż zawiele iskier migało mu Leg 
oczyma, po chwili odzyskawszy oddech, né, 
prówow ał nanowo. Nareszcie jednak warrt, 
mię dalszej walki i leżał cicho, gryząc war 
i pragnąc śmierci. Ani raz nie zwrócił się 
nikogo o pomoc. 

— Czy ci poprawić poduszkę? spytal wikary o 

Jack spojrzaj oan w milczeniu; a Dr Jenki 
siojąc obok zobaczył wyraz zęeinsiy -mierteó 
w czsłjnych zrenicach i pochylił sę nad sofo. 

— Lzy baw dzo boi ralu.ę? 

DAG daizcy uasiąpi). 
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Wiele bvło krzyku o to, że niszczy się in- 
Stylucye, której cele były inne. Czy była racya 
tych, co krzyczeli? Mumejsza o racye, — Po- 
Wsta:a bowiem stała orkiestra gyinioniczna, któ- 
Tą oczywiście mimo wielkich sum łożonych z 
Prywatnych kieszeni, utrzymać sę nie mogła 
l dawszy kilka uobrych koncertów — przepauła 
W ueoëé, Coż rozprawiać kto miał rucyę, kio 
Zaw, że tak piękuu inslylucya ruu ła? Stato 
Się. Nasiał okres bezsymfomezny w Krukowie. 
Gdyż usiłowania F. Nowowiejskiego, dyr. Tow. 
Muzycznego, tworzącego kombinowaną orkiestrę 
Wojskowo amatorską, nie sięga o celu, 

Dopiero przed dwoma laiy powstały „Zwią- 
Sek muzyków“ zuryamzował Z grona swych 
członkow otkierstrę sytutoniczną, która w pierw- 
Szym roku isinierna Związku oda dwa koncer- 
la symioniczne, w przeszym dwanaście — a 
Nadchodzący sezon sami za siebie powie — po 
Sezunie, 

Rokiem sławy i powodzenia był dla orkiestry 
Symfonicznej ubiegły sezon, w którym to roz- 
gios i powopzenie postawiły orkiestrę Związku 
la wysokim piedestale, a koncerta symfoniczne 
Stały się koniecznością artystyczną Krakowa. 

Rzecz jasna, Ze wieiką zasiugę sprawiedliwie 
zapi-ać należy na rachunek dyr. „Bagatel“, 
która z godną do naśladowania bazinteresow= 
Nościę inicyaugywę Związku putrafiła zrealizo- 
“ać. Kto nie piunięta te rzesze ludu, spieszące 
co nieuzieli przed południem do „bagateli* na 
koncert? 

Ale nadszedł nowy okres rozwoju, w którym 
Znalazł się „Związek muzyków“ ze swoją or- 
kiestrą symion czną. 

Zw ązek pragnie — rzecz jasna — ugruntoe 
Wać być orkiesirye symfonicznej. Jako pierw- 
Szy krok ku temu celowi, znalaziy się koncerta 
symfoniczne pod gościnnym dachem Teatru im, 
Siowackiego — reszta zawisia Ód przyszłości... 
i od dobrej woli władz kompetentnych, w któ- 
rych dobre chęci Źwiązek w trzy. 

(Tegoroczny sezon koncertowy ma się odpy- 
wać pod Zu jem geniuszu Bectbovena. Z wię- 
kszycu utworów mają być wykonane symfonie: 
M, V, Vi, Vill IX; oprócz symfonii grane będą 
kone rta tortepianowy i skrzypcowy oruz mniej- 
Sze formą uwertury, romanse itd. 

Drugim kompozytorem, z uiworami którego 
pragnąłny „Związek“ zapoznać Krakow — to 
Czajkowski. 

Poza temi dwoma nazwiskami mają  zabły- 
Bnąć ua estradzie nazwiska Żeleńskiego, Nos 
Baowskiego, Paderewskiego, Karłowicza, Róży: 
tkiego, bBerlicza, Debussy'ego, Straussa, Wa- 
guera, brabimsa, Rymskiego, Korsakowa, Mon- 
Sojyskiego, Boronina itd. 

Czy zamiary zostaną zrealizowane? 

Zależy to od 1) frekwenucyt publ cznoścj, 2) 
od możuości uzyskania imaleryaiu nutowego, 3) 
od dobrych cyęci członków orkiestry, by pilnie 
uczę -zczali Wë próby. Sącząc po dotychcerusowej 
Energii Zwffzku wszelwie trudności zostaną 
przejiamaue i będziemy mieli pierwszorzędny 
Sezou sytuloniczny, B., tt, 
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PRZECŁAW SMOLIK 
ICZESLAW WROCKI) 


Sześć lat na Dalekim 
u W schodzie 


(Wspomnienia jeńca z niewoli rosyjskiej) 


Dopiero o wiele póżniej, wciągnięty pomimo- 
Woli przez praktykę lekarską w stosunki z miej- 
Scową łudnością, mogłem przyjrzeć się jej sine 
Sludio et ira zwłaszcza że i z przeciąganiem Się 
wojny, gast z.roku na rok i obustronny zapał 


Wojenny i rozpiywać Się począł w ciężkim, 
rwawym tumanie ogółnoludzkiej, Światowej 


klęski i nędzy sztucznie ruzbudzona nienawiść. 
0 przowiekające się w nieskończoność wspólne 
Cierpienie budzić juz poczynało w sercach wczo- 
rajszych wrogów uczucia coraz bardziej ludz- 
ie 1 coraz sobie bliższe... I wówczas z każdym 
dniem coraz więcej jeńców pojawiać się poczęło 
Ra ulicach miast, sąsiających z obozami, ! nie 
tylko na ulicach, ale i w domach prywatnych i 
żawiązywały się nie rzadko stosunki serdeczne 
trwałe... I co więcej wszelkie najsurowsze srod- 
ki, którymi władze usiłowały, przeciwdziałać te- 
Mu wzajemnemu zbliżeniu się do siebie lud- 
ności syberyjskich miast i ludności obozów 
Jeńców, były bezsilne: pokazało się jeszcze raz, 
ze człowiek w swej masie do jakiejby on rasy, 
Šzozcpu czy narodu me należał, niepoirafi być 
ługo mściwym j okrutnym, lecz że do czynów 
okrutnych pobudza go zwykle chwilowy maso- 
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KRONIKA 


Kraków, 26 listopada. 


Oszuści paszporłowi 

Po'icya krakowska wpadła na ślad uprawia- 
nia przez niektóre osobniki podstępnego wyiu- 
dzania znaczniejszych kwot za pośrednictwo 
przy wyrabianiu wiz paszportowych i paszpore 
tów. Osoby te narzucały się rozmaitym łudziom 
z prowncyi, którzy przybywali do Krakowa da 
załatwienia formainosci paszportowych. W zwią- 
zku z tą aferą aresziowano Maurycego Kreppla 
z Drohobycza, rzekomo redaktora „Gazety ko- 
lejowej*, Majlecha Winzełberga, kupca, Judę 
Reiwinnana, kupca, Zygmunta Friedmana, po- 
średinika handlowego i Nartalego Fiirsta, kel- 
nera. Giówną agencyą tej szajki byia kawiarnia 
hotelu „Royal“, gazie zaatwiali oni ze stronami 
„irudności* paszporlowe. W aferę tę wmicszae 
nych ma być węcej jeszcze osob, a nawet je- 
oeu z lekarzy krakowskich, Cała sorawa skie- 
rowana jest na drogę sądową. 

Przywrócenia pociągów do i z Warszawy. Dyre- 
kcya kołejowa w Krakowie komunikuje: Poczyna- 
jąc od dnia 28 bm. przeznacza się ponownie po- 
ciąg osobowy Nr. 26 odchoazący z Krakowa do 
Warszawy o godzinie 19.10 i pociąg osobowy 
Nr. 25 przybywający z Warszawy do Krakowa 
o godzinie 6.45 rano do uzytku cywilnych po- 
dróżnych. Od lego samego dnia zaprowadza się 
ola wyłącznego użytku wojskowych pociag Nr. 28a 
z odjazdem z Krak. wa o godzinie 22 do Warsza= 
wy i pociąg Nr. 27a przyjazd do Krakowa 6 go- 
dzinie 13 z Warszuwy. Pociągi te będą biegły 
codziennie. 

w spiawie zapotrzebowania cukru dla chorych. 

Termin zgłoszeń do odpowiednich b ur chle- 
bowych w sprawie zapoirzebowania cukru dla 
chorych i matek karmiących przediuża się do 
27 bm. ti. soboty, Po tym terminie zgłoszenia 
nie będą uwzględniane, Na pisemnych zgłoszce 
niach zapotrzebowama cukru i poświadczeniach 
lekarskich mie potrzeba piy marek steme 
piowycn. Poświadczenie lekarskie otrzymać mo- 
Zo każdy chory ou swego lekarza ordynujacego, 
o ile jest niezumóżnym, oti zymuje je zwykle za 
darmo, Niezamożm chorzy mają prócz tego tno» 
żność otrzymania bezpiainych poświadczeń le- 
karskich w kasacn chorych, ambuiatoryach szpi- 
talnych i kliuicznych, wkońcu u lekarzy okrę- 
gowych miejskich, 

Z komisyi gazowo-elektrycznej. Oneydaj odbyło 
się pod przewodnictwem wiceprczydsuta Sarego 
posiedzenie sekcyt ekononncznej wspolnie z ko- 
misyą gazowo-eiektryczną, na którem uchwalono 
przeuiożyć Radzie miejskiej wnioski, tyczące się 
linii regulacyjnej dla gruntów będącycu własno= 
ścią gazowni na Daun, a przeznaczonych pod 
budowę kolonii rovoiuiczej dia personalu ga- 
zown Następnie odby:0 się posiedzenie komie 
syi guzowo elekirycznej, na którem uchwalono 


wy szał lub wpływ egoistycznych lub zwyro» 
dnialych jednostek... 

Miasto Wierchnieudinsk, według naszych eu- 
ropejskich pojęć wielkości, ludwie że średnie, 
w Sybcryi zalicza się do większych. Położone 
nad jedną z większych rzek syberyjskich, prze- 
piękną, biegnącą wśród inalowniczych , wzgórz 
Zabajkalskiej ziemi — Sylengą, spławną Od sa- 
mej mongolskiej granicy, — i przy skrzyżowa- 
niu się giównego byberyjskiego traktu z gosciń= 
Gem, idącym z poludnia i łączącym go z Mon- 
golią, było aż do czasu przeprowadzenia przez 
Syberyę żelaznej drogi i podiączenia w ten spo- 
sób rosyjskiego imperyum bezposrednio z Chi- 
nami jednym z głównych ognisk handlu herbatą 
chińską, przewożoną z Chin karawanami przez 
całą Mongolie i kraj Zabajkaiski, Z chwilą u- 
kończenia wspomnianej linii kolejowej, tanszą 
i wygodniejszą dla wywozu z Chin herbaty sta- 
ła się odtąd własmi8 ona. Fakt ten, tak korzystny 
i znaczący dla handlu światowego, odbił się za- 
bójczo zwłaszcza na kjachcie, mieście położonym 
nad samą granicą Mongoliji, a które przez diu- 
gie lata pyło głównym centrem handlu chińską 
herbatą, przywożoną przez Mongolię. Byłem w 
tym mieście martwym od lat dwudziestu kilku, 
a nicgdyś jednym z najrachliwszych, jak mi o- 
powiadano, w Syberyi-.. Bogate wille dawnych 
„Erólów herbecianych'» o oknach zalżtyeh na 
glucho deskami i otoceone obumerłiyną jut od 
iat ogrodaini i parkami, begludne, trawą i ehwa- 
stami zawele ulice, cale dzielniea epaiaeowume i 
ciche, czynią praygnebiające wreżenie Na kaj- 
dym kroku ślady danneszw bBozausiwa, a Dana 


regulacyg płac urzędników gazowni i elektrowni, 
dostosowaną do ustawy sejmowej z dnia 13 
lipca 1920, normującej pobory urzędników pań- 
stwowych. Dale, przyjęto do wiadomości spra- 
wozdanie komisyi rewlzyjnej za rok 1919 i u- 
dzielono dyrekcy: gazowni absolutoryum za ten 
czas. W dalszym ciągu przyjęto Ludżet gazowni 
na rok 1521, W czasie posiedzenia przewodnie 
czący wiceprezydent Sare zawiadomi, że elek- 
trownia miejssau pomimo nader usilnych starań 
i zabiegów u dotyczących wiadz, mie uzyskała 
potrzebnego węgla. 

Kwesta na Św. Mikołaja dla wdów I slerót po 
poległych. Magistrat krakowski zezwolił wiąz- 
kowi wdów i sierót po poległych w Krakowie 
przy uł. Tomasza L. 37 na urządzenie uroczy- 
stości św. Miikoiaja dla sierót po poległych żoł. 
nierzach poiskich (w teatrze im. J. Siowackiego, 
w teatrze powszechnym, w teatrze „Bdyateią* 
i w teatrze „Nowości*). Wzywa się publiczność, 
aby składając ofiary kwesturkom, żąuała kartek 
bloczkowych, opatrzonych stampilią kwesiują- 
cego Związku i wyrażoną na nich kwotą, odpo- 
wiadającą kwocie otiurowanej, a żadnych nad- 
aatków nie p'uciła. i 

2 hiuzoum ilarodowego. Wydział komitetu Mu- 
zeum Narodowego wybrał w dniu Ż1 września 
b. r. specyainą komisyę do konserwacyi zbio- 
rów nunuzmatycznych Muzeum im. E. Czap- 
skiego. Do tej komisyi weszli zuani z prac nu- 
mzmatycznych pp. Leonard Lepszy, członek 
Akademii Umiej., b. naczelnik urzędnik provier- 
czego i znakomity znawca melalu, p. Adam Wo- 
luński, redaktor „Wiadomości numizuatyczno» 
archeologicznych“ i prot. dr Feliks Kopera, dy- 
rzktor Muzeum. Dzięki wytężonej i sumiennej 
pracy p. Adama Wolańskiego, który po usłaie-, 
niu zasad konserwacyi przez komisyę uwzgię* 
dniającą stosowane metody za granicą prowa 
dził bezinteresownie odczyszczenie i uirnalenis 
monet, doglądając każdej sztuki, wykończono 
odczyszczeiie monet uż do XVI wieku i tę część 
zbioru zarząd Muzeum oddaje na użytek uczo» 
nych z dmem 1 grudnia b. r. ` 

Krakowska Izba iekarska podaje do wiadomo- 
ści, że lekarze, którzy zgłosili się ocholniczo do 
służby wojskowej w lecie b. r. i retiestują na 
usłanowioną przez komitet obrony państwa ode 
znakę dla ochotników, mają zgiosić się do Lzby, 
lekarskiej po odnośne poświadczenie, na mocy, 
którego mogą otrzymać odznakę. ` 

Z „Ojniska” nauczycielskiego w Krakowie, W sO- 
botę unia 27 iisiopada odbędzie się w lokalu 
„Ogniska* (Rynek główny 29) zebranie towa. 
rzyskie, urozmaicone produkcyami imuzykalno= 
wokaluemi i połączone z odczytem insp. szk. 
p. Seweryna Uuzieli. Początek o godzinie 7:30 
wieczór. Biiety wstępu ula członkow i wprowa» 
dzonych gości do nabycia wcześniej u sekretas 
rza „Ogniska“. ` 

Kurs gaianteryj koszykarskiej. Kandydaci(ki) 
zapisani og kurs koszykarski w Muzeum prze» 
mysiowem mają się zyiosić dma 1 gruonia DE, 
o godzine 4 popołudniu w gmachu Muzeum 
przemysłowego przy ul. Suen L. 9 ll p. 
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zbytku! Bogato ozdobiona, kapiąca od złota get, 
kiew, na ulicach opuszczone dziś i konające 
skwery, duży i ozdobny gmach celny, ogromną 
składy, muzeum ttnograficzno-przyrodnicze, 
założone przez lekarza, Polaka (obecnie profe- 
sora antropologii ną krakowskim Uniwersyte- 
cie) dra Talko-liryncewicza, mówią do przecho- 
dnia o niedawnym tu Życiu, tak bogatym i ru- 
chliwym, że wybiegało ono rażąco pozą zwykłe 
normy i potrzeby ogółu miast syberyjskich, a 
szukało już ula swych poczynań wzorów na 
dalekim i bogatym Zachodzie... 

Ujemnie też, choć nie w tym stopniu, co në 
Kjachcie, odbiło się przeprowadzenie przez Sy- 
bcryę li kolejowej także i na Wierchnieudinsk. 
Miasto to zapowiadające szybki wzrost į rozwój, 
stanęło i przestało się nadal rozwijać i jeśli nie 
umarło, jak Kjachta. to dlatego tylko, że go głó- 
wna linia kolejowa nie ominęła. Wszystkie mia- 
sta we Wschodniej Syberyi, tak te które miałem 
sposobność zwiedzić osobiście, więc począwszy 
Gd Irkucka, Wierchnieudińska, Troickosawska, 
Piotrowskiego Zawodu i Czyty, i idąc dalej na 
Wschód, te o których tylko słyszałem i czyta- 
łem wiele, jak BiAgowiesryczyńsk i Chabarowsk, 
położone na brzegu Amuru, Nikolsk nad rzekę 
Ussuri. mają na ogół ten sam, lub przynajmniej 
wtelice do siebie zbliżony typ. Zachód i Wschód, 
Europa i Arya zetknędy mię tutaj jakgdyby przy- 
padkowo i nie na długo pomięśrały ze sobą tyl- 
ko mechanicznie i wytworzyły coś, na co tru- 
gno analeść określenie.. Zachód niby to mwycię= 
żył. ale tylko posgornie; pokonał Wschód kupie- 
ekim, odynarnym sprytem, a przedawszykt- 
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Oplata wynosi tytułem wpisowego 50 Mk I za 
użycie narzędzi 50 M«, razem za caly czas lrwa= 
nia kursu 1000 Mk, 

Opeietka w Nowościach. Wczorajsza premiera 
„Prymasa cyganów* osiągnęła olbrzymi sukces, 
aPrymas cygaunów* powtórzony zusłanie w sobotę, 
dziś w piątek i w niedzielę popol „łolska krew“, 
wieczór „Księżniczka dolarow”, 

Poźar w Bieńczycach pod Krakowem. We środę 
o godz. 9 wieczór wybtuebhi wielki pożar w Dien, 
czycach pod Krakowem. Zapaliiy się stodoły dwore 
skie i zabudowania mieszkalne. Na mejsce pożae 
tu przybyła straż pożarna krakowska i rozpoczęła 
kee iatowniczą. Pożar ugaszono o godz. 4 nad 
ranem. Spalły się stodoly ze zbiorami. Szkoda 
bardzo znaczna, 

Konf szata piaszczów kolejowych. Aresztowano 
Franciszka Klimka, któremu skonfiskowano 5 no- 
wych plaszczów kolejowych, z których pochodze 
nia nie potiafł się wytłumaczyć. 

Przejechaay przez wóz. Ouepdaj wieczorem pod 
wóz tramwa,owy wpadi DL letni Jan Kuternoga 
: dostał się pod koiu wozu, doznając złamania że- 
ber i wstrząsu mózgu. Pogotowie ratunkowe prze- 
wiozło bkuiernoue du szp tala św. Łazurza. 

Włamywacz warszawski na gościnuych wysig- 
Bach w Krakowie. Aresztowano w łórakuwie tice 
bezbiecznego włamywacza warszawskiego Waciawa 
Miyasihskiego, ktorego przychwycono w chwili, 
gdy, ceiein dokonamia większej k.adzieży obser= 
wuwał sklepy w uiicy Fioryańskiej. Przy Migasiń= 
skim znaleziono calą kolekcyę specyaluych na- 
rzędzi do wiamywauia jak: kiucze do nowych 
zamków ainerykańskich, precyzyjne możyce du 
krajania biachy żeaznej iip. 

Dowcipny łobuz, Wielką awanlnrę wywołał wczo- 
raj wieczorem w Sukieunicuch 14 letni Frauciseek 
Malina, który puszczał ognie sztuczne Low. żabki, 
wywolując popioch wśróu przechodniów. Podczas 
aresztowania młody lubuz stawiał zacięty opór, 
tak, że wy wolał wielkie zbiegowisko, 

we D OO seg DI Aer 6,1 


Z POLSKI 


Dywlzya podhalańska, Otrzymujemy następu- 
ący komunikat: W najbliższych uniach powi aca 
p ironiu dywizya podnaluńska na swe dawne 
miejsce postoju (DOG Kruków) ze swym dziel- 
nym dowódcą gen. Gaiicą. Wiadomość tę ogół 
spoleczeństwa, w pamięci ktorego piony Żywe 
bohaterskie czyny i epizody z waik uywizyi 
podnalańskiej, wita z prawidziwem zadowoleniem 
i wdzięczuością, Niecnżę w okres e zasiużoneyo 
wypoczynku zaczerpnie nowych sił do pracy, 
tak baruzo potrzebnej ala uniłowanej Ujczyz iya 

£aszuaańie Klerykalnych oszczeicow. Przed są- 
dem karnynui w Unrzanowić oduvyła się 3U puz- 
dziernika rozprawa przeciw Ficxowi Momaiio= 
w, oskarżonemu © oszczerstwo. Kicek ruzsie* 
wal iuiszywa wieści, jakoby ioWwarzysze poseł 


kiem lepiej zorganizowaną i uzbrojoną siłą i al- 
bo narzucił mu, kreeg powierzchownie — swo- 
je formy walki o byt lub go częsciowo poprostu 
uśmiercił.. Tak zaluuniający syberyjskie miasta 
coraz gystszym tiumem chuński kupiec i kulis, 
jak i barjat w Zasajkalskim kraju lub mongoł, 
nad Amurem, poniimo już dwa wieki z górą 
trwającego podboju i wpływów rasy białej w 
tej ziemi, zachował do dziś swój odwicczny spo- 
sób życia, wiarę, strój i język. Prawda, znaczna 
część mongolskich plemion tubylczych już wy- 
gingla, lccz korzyść z tego faktu dla rasy bia- 
lej — żmina, bowiem miejsce po wymarłych już 
prawie Goldach, Oroczenach, Tungurach į in. 
zajmuje dziś nieustępliwy, chytry i we walce o 
byt wcale nie gorzej od rosyanina uzbrojony 
chińczyk i japończyk, a jeden i drugi bez poró- 
wnania pracowitszy od niego, poczynający sobie 
na tej ziemi z dnia na dzicń coraz śmielej i wy- 
tiskający stąd swego „$larszego”, białego bra- 
te bez ceremonii. Wielce interesującą jest wal- 
ka, jaka toczy się tutaj już od dziesiątków lat 
między żółtą a białą rasą. — Zaostrzyła się ona 
twłaszcza od czasu wojny rosyjsko-japońskiej, 
a wielka światowa wojna niemal decydująco na 
jej wynik wpłynęła. Dzięki temu. że Rosya, nie- 
dostatecznie do tych olbrzymich zapasów przy- 
“gotowana. zmuszoną była rzucić wszystkie awe 
sily w tragicną dla siebie grę na zachodzie, mógł 
żółty element poczynić w Syberyi olbrzymie i 
rzucające się w oczy postępy. 
Vi ©, (Ciąg dalszy nastapi), 
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Rejdych i Jabób Cheche!ski, użyli na osobisty 
cel sume 14.000 mk., przeznaczoną na rzecz 
R. O. P. Rozprawa wykazała, że po_łoski były 
zwyczajnem oszczerstwem i Ficek zasądzony 
został na 14 dni aresztu, bez zamiany na grzy- 
wne. 

Wyrokiem sądu karnego w Chrzanowie z dn. 
20 sistopada, zasądzony został Franciszek Ka- 
wala, agitator chadecki na trzy tygoenie aresztu, 
bez zamiany na grzywnę, także za rozsiewanie 
oszczerczych Zzaizulów przeciw low, pos. Rej- 
dychowi. 

Towarzyszy Rejdycha i Cheche'skiego zastę- 
pował auwckał tow. pos. brunbram, 

Ficek i Kawala, agitatorzy kieiyka!ni, posla- 
nowih rozbić oryanizucyę zawo ową i polity- 
czną PPS na kopaini „A tur” w Sierszy i w lym 
celu poduosili o-zczerczę zarzuty przeciw towa- 
rzyszom kierownikom Oryunizacyi licząc, Zo 
wzbudzą nieutność do nich, rozbiją solidarność 
wśród zorgamzowanych i tymi sposojeni WZino- 
enią orgamzacyg chadecką. Prony zawiodły a 
o-zczetcy dosiali się uo Kozy. Taką to bronią 
wal:zą blerykaini agitaworzy Z poa sziandaru 
„Chkześciań.Kiej demo, 
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Teatr Im. Jul. Slowackiego, 

Piątek: „Dziady“. 
Sovota: „Noe listopadowa”, 
Niedziela pop.: „W.elki czlowiek do matých inte- 

Tesów“. 
Niedziela wiccz.: „Tragedya Esmenesa, 
Poniedzialek: „Noe listopudowa”, 

Teatr „Bagatela*, 
Piątek: „Moralność pani Dulskiej”, 
Soboia: „Saiuson i Lalla“, 
Niedziela po połudimu: „òprawa Kajscra*; 
wieczorem: „Zaukochani”. 
Teatr powszechny, 

Piątek: „Dal w operze“. 
Sobota: „Krakowiacy i górale", 
Niedziela popoł.; „Księżniczka czardasza”; == 

wieczorem: „Krzyżacy“. 

Operetka w Nowościach, 

Piątek: „Prymas cyganóa*, 
Sobota: „Prymas cyganów", 

Wykłady w Domu artystów (place św. Lucha) 
w zarządzie krakowskiego Związku literatów 
Początek o godz. 8 wiecz. 

Piątek: L. Skoczylas: „Ze świata umarlych“, 
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cz. II. (pogodáuka o imedyumizm.e). 
Gdczyty w Muzeum przemyslowem im. dra 
Baranieckiego: t 


Sobota 27 bm.: Prof, U. J. Tózef Rostafiński: 
O polskiem drew, budownictwie. 
Kollegium wykładów naukowych (Rynek główny 
Linia A-B L, 39) 
Sobota: prof, Dr Józ. Reiss: Ryszard Wagner i 
jego reforma opery (z lustr. muz, 


NADESŁANE 
Gef e Rn BD RADZA 


A z 
Zawiadomienie. 

Niniejszem zawiadamiam. ża ubiąlem „Magazyn mebl 

i Zaklad artystyczno>tapieersko- dekoracyjny” po Å., p. 

Andrzaju Smeczku. który prowadzę pod tuchowem kierow- 


nictwem iaurycy Pieszowski 
b. kierow, firmy Ion ey Rajal i Ska 
1327 kraków, Szewska 4. 


Wiktor Łabuński 
pian sta 


wystapi w koncercie w środę dnia 8 grudnia br. 
w sali „Sokoła*, Bilety do nabycia w księgarni 
Eberta, ul. Sławkowska, hotel Saski, 


Potrzeba chieptów 


co roeznoszenia „Naprzodu“ 
za stałą pensyąj 


Wiadomość w hdmlnisiracy: „łaprzeduu 
Dunajewskiego 5. 


Najpiękniejszy I najsołążnia szy film teg sezonu psd tytułem 

dramat w 7 aktach. Bajecznej piękności krajobrazy nadmorskie, 
klasytenej piękności kobialy oraz żywa i ciągie w napięciu widzów 
trzymająca akeyan zost iły ujęte w jedna mistrzowską całość. Poczatew 
punktualnie 450, wszelkie znizki waże tylko na pierwszy program, 
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(PAT). Warszawa, 25 listopada, 

Na dzisielszem posiedzeniu klub posłow PPS 
wniósł inlerpelacyg w sprawie zwcln.euia akade- 
mików z wujska. 

Następnie uchwalono odesłać do komisyi pro* 
jekt ustewy o gwaruncyi państwa do wysokoaci 
5 milionów Mk un pożyczki ala średaich prze" 
mysłowców, oraz wniosek 0 pomoc paastwową 
ala pac i wydawnictw naukowych. 

, Uchwelono ustawę o zawieszeniu sądów przy- 
sięgłych w niektórych Oaręgacu wschouuiej Mało» 
poiski. 

W dyskusyi nad ustawą o przyznaniu obliga- 
cyom Tow, kreuylowego przemysiu polskiego 
gwarancyi państwowej pos. tow, Feri oświade 
czyj, że w p welt steracn kapitahstyczaych 
slaio się modnem narzekanie na tak zwany €- 
tatyzm. Narodowa demokracya molywu,e nawet 
w;cotfunie swojego przedstawiciela z rzą lu eta- 
tyzmem polityki rządowej. Uu, gung uo wsoółe 
pracy trzech czynnikow: admiuisiracyt gospo- 
uarcze', oryanizucyi spożywczych i orzanizacyi 
robotniczych. Nan to uasiąpi, kapitał musi być 
konuotowany, avy slużył uobru spo ecznemu, 
a nie wy.ączuie uobru xapitalistów, Wyrazem 
prawdziwego etalyzinu jest wiaśnie przeułożony 
pru ekt, 

Lz ett pokojowi w Rydze stosunki handlowe 
2 Kusyą Mają VÉ podjęto i już obscnie wiemy; 
że tworzy się piywałne towaczys.wo baud owe, 
które będzie ciąguqć wieikie zyski, Mowca pro- 
ponuje odesłać ustawę uo komisyi, Stronnictwo 
mowy głosować będzie przeciw caiej ustawie. 

W głosowaniu ustiiuę przyję:a, 

Następne posiedzenie w Die tek, 


— -— 


TELEGRAMY 


z dnia 26 listopada 


Świałowy związek pocztowy 


Madryt. (PAT). Światowy .kongres pocz owy 
przyjął kouwencyę świarówego związku poczlo- 
wego, wediug której imięazynarodowa tatyta za 
listy bdzie uslaiona na DU cun, za kartki ko- 
respondeucyme na GU chu, za druki na 10 ctm. 
Kr. je, w których waiuta stoi wyżej niż franko- 
wu, mają prawo pożycyg te zasiosować w tas- 
sach, owpowiadających walucie trankowej, 


LJ 
Plany Hardinga 

Paryż. (PAT). Jak się dowiaduje „Da ly Mai” 
Z Genewy, Harding zamierza zanianować sekre- 
tarzem stanu senatora Kuoxa, a nie seualora 
Roota, Senator Cornick ouzymał po ecenie od 
nowego prezydenta udać się do Europy, aby w 
rozmowach prywatnych zapocząlkować wymiauę 
zduń z eurcpejskani mężanin sianu, 


Powrót Konstantyna do Grecyi 


Ateny. (PAT). Ozloszono tu półurzędowe o 
świadczenie, w kiórem powiedziano, że rząd 
stanowczo obstuje przy powrocie Konstantyna, 
a to z tego wzziędu, że ujawniła się w tym 
względzie wola wyborców, 

Bertin, (PAT). Juk donoszą, parlya Venizelosa 
sprzeciwia się retereudum I postanowiła me brać 
w nim uuzia u. 

Horsea, (PŁAT. Radio), Premierzy francuski, 
angielski i wsoski zbiorą się w Londynie, aby 
konterować w sprawe tronu greckiego, 


Stowarzyszenia i zgromadzenia 


Komisya kobleca Rady robotniczej PPS odbędzie 
posiedzenie w piątek 26 bm. o godz. 7 were 
Dunajewskiego D, Ill. p. 

Wielka zabawa robotnixów stolarskich w Kra- 
kowie odbędzie się w sobotę 2? listopada w du- 
Zei sali Związku Stow. rob. Dunajewskiego % 
o godz. 8 wieczór. — Wstęp za zaproszeniatni, 
które nabywać można u dyżurnego organizacyi 
drzewnych codziennie od godz. 6 do 8 wieczór: 
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Całv dochód 
DTZEZNACZONY 


na inwalidów 


NAPRZÓD 4 
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SESA L 


«m Tygodnik socyalistyczny, mm 
polityczny, naukowy i literacki 


Warszawa E 
RI.żerozolimskie21,m.18. 


=- Kwarżalnie Mk 85— Lezzył Mk 7'50 
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Do prasowania 
czapek wojskowych 


potrzebny natychmiast robo- | 


tnik ureukwal:fikowaay. Wia- 
domość: Benika cząpnicza, ul. 
Wraosńska 6. 


Gramofon 
z płytami w bardzo dobrym 
stanie tanio do sprzedania, 
Sergak 1 żakiet ssbrachznowy, 
Oglądać możaa: Sebastyana 
1.6, (. p. oficyny na ptawo 
między 2—4. 


Unieważniam 
kartę zwoinien:a Ma nazwisko 
Ludwik Bogusz, Kraków, Dos 

torego 6. 


BEDNARZY 


przyjmie zaraz r 
Browar Akcyjny Teaczynek 


Prócz wynagrodzenia aprowi- 
zacya i mieszkanie. 


Chłopca lb dziewczyny 
do posług biurowych poszu+ 
kuje się. Zgłoszenia osobiste 
w biurze ogłos.eń Feliksa 
Stattera, urodzka 18. 


— g- =- "eem 
Cze!adników stolarskich 
meblowych poszukuje praco- 
wnia stolarska Audrz. Adame 
skiego, Kraków-Dębniki, ko- 

žana 6. 


eene, 


LIELADAKÓW KAMWIECKCA 


do robót wojskowych, ma- 
szynowych i ręcznych przyj- 
mie zaraz Pracownia krawie- 
cka A. Rotiersmanna, Kraków, 
Kraaowsaa 29. 


—| gegen S 
2—5 pokoi 
wynajmę lub kupię wraz z 
meblami. Zgłoszenia: Biuro 
ogłoszeń Feli sa Stuttera, Krae 
ków, Grodzka 13, 


a O 


J 

l 
na dochód 
To. zł Ludowej 
Lwów, Fäng WA 


Poszukujemy do prędkiego objęcia posady 


2 sił biurowych 


obeznanych z manipulacyą biurową w przemyśle nafto- 
wym. Refiektujemy na siły poważniejsze tylko wolnego 
stanu. Warunki według umowy. Oterty z podaniem refe- 
rencyi prosiiny pod adr.: Societa Wafńkowa poczta Ropienka, 


Już są na składzie 


dla kosalń nafty, fabryk i warsztatów 


PASY ANGIELSKIE 
GRIPOLLY 


ze sierści wielbłądziej we wszyst 
kich rozmiarach i w każdej ilości 


ul, Pijarska A | 


ESHADE, Kraków, 


Na podstawie uchwały wspólnego posiedzenia Zarządu j 
i Rady Nadzorczej zwoiują podpisani 


IAMOWYCAIE UE mm | 


Podgórskiego Robotniczego Stowarzyszsnia Spożyw- 
czego „Naprzód“ 


na niedzielę dnia ,28 listopada 1920 o godz. 2 pop. 
do sali Tow. gimn. „Sokół. 
Porządek obrad: 


1. Referat o kooperatywach robotniczych. 
2. Odczytanie protokółu z ostatniego Walon. Zgroma- 


dzenia. 
8. Sprawozdanie Zarządu. 


4. Przyjęcie rezygnacyi członków Zarządu i Rady Nad- 


zorczej. 


d 
5. Wybór członków Zarządu i Rady Nadzorczej w miej- 


sce ustępujących. 


6. Wnioski Członków 1 dyskusya. 


Prawo uczestniczenia na Walnem Zgromadzeniu mają 
= tylko Członkowie Stow. na podstawie wydanej karty przy 
wejścia na salę po stwierdzen,u czioukuwaiwa książeczką 
poboru. Wnioski na Walne Zgromadzenie należy nadsyłuć 
na piśmie do d. 27 liwtopada na ręce zastępcy przewodn. 
Slow. — W razie bruku przepisun.go staiuiem kompletu 
ezłonków następne Waine Zgromuuzenie odbędzie się tego 
samego dnia e godz. $ popeł. z tym samyin purzydkiem 


dzienny ai: 
Za Zarząd: 
J. Jaionek 
zastępca przew. 


przew. Rady Nadzorczej, 


tei. 3476. 


i e ES 


Za Radę Nadzorcząę 
Stamisiaw Jamsóz 


Keaaktor naczemy ` Emi bHaoskor, 


Nakładem Ludowęj Spółki Wydawniczej „Wagrzód* w Krakowie. Czcionkami Drukarni Ludowaj w Śra£owis, Juuajawskiego 5 (tel. Ne 1310). 
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FABRYKA PRZEIWOROW TŁOSZCZOWYCH L 


Tutki i bibułki cygarstowe 
najprzedniejszej przed- 


wojennej jakośc. 


w ruionach lui r 
pudełkach, i=: W TRZEBINI. 
R Podwyższenie kapitału akcyjnego 
GS |z sumy K 5,090.000-— na K 15,090:000-— czyli Mkp. 10,500.000— 


O 


przez emisyę nowych 20.000 sziuk akcyi po kursie K 500 
t.j. Mkp. 350:— wartości im.ennej. 


Walne Zgromadzenie akcyonaryuszy Fabryki przetworów tłuszczo 
wych S. A. w Trzebini uchwalio dnia 12 listopada 1920 podwyższenie 
dotychczasowego kapitału akcyjnego z sumy K 5,000.000 — na 15.000.000 
czyli Map, 10,500.000'— przekazując Radzie Zawiadowczej okr śleuie termin 
oraz ustalenie szczegółowych warunków dla emisyi nowych akcyi, 

Na podstawie tego upoważnienia uchwariła Rada Zawiadowcza podnieść 
kapitał awcyjny Towarzystwa o K 10,000000 czyli Mkp. 7,000 «00 prze? 
emisyę nowych sztuk 20.000 pełno wpłaconych akcyi po K 500— czyli 
Mkp. 350 —, m. wart. 

Objęcie: znacznej ilości nowych akcyi zostało już z góry zapewnionć 
a na pozostałą resztę rozpisuje si; po myśli uchwały z zastrzeżeniem z“ 
twierdzenia Rządu 


_$SUBSKRYBPCYĘ 


i warunkach podanych, a mianowicie: 
1) Doiychczasowym akcyonaryuszdm przyznaje się prawo pierwszef 
stwa do poboru nowych akcyi w ten sposób, iż na jedną starą akcyę pobra 
mogą l nową. 
2) Przy korzystaniu z prawa poboru należy przedłożyć stare akcyć 
które zwróci się zaraz po uwidocznieniu na nich wykonania prawa poboru: 
3) Prawo poboru wykonane i zgłoszone być może najpóźniej dal? 
15 grudnia 1920 roku pod rygorem uiraty tego prawa. 

4) Kurs emisyjny nowych akcyi wynosi Mkp 700— dla dotyci: 
czasowych akcyonaryuszy, wykonujących prawo poboru, zaś dla nowych 
akcyonasyuszy Mkp. 1050—, 

5) Przy zgłoszeniu uiścić należy gotówką całą cenę kupna, przyczetm 
Towarzystwo zbonifikuje za czas od dnia wpłaty do 31 grudnia 1920 rokt 
odsetki po 3°/o. 

6) Repartycyę nowych akcyi przeprowadzi Dyrekcya wedle swego 
swobodnego uznania, i 

7) Nowe akcye wydane będą akcyonaryuszom po zawiadomienił 
o przydziaie akcyi w swoim czasie 1 po skontekcyonowaniu tychże za zwró” 
tem weer d, te? o P y e 

a wypadek nieprzydzielenla akcyi Towąrz i LE. 
| kwoty z: E Ww i ysokóści Se "m 

9) Nowe akcye uczestniczą w zyskach Towarzystw. d 
|dnla 1 stycznia 1921 roku. 9 jek 0 
|Zgłoszenia na nową emisyę akcyl przyjmują do dnia 31 grudnia 1920: 
Polski Bank Przemysłowy ze wszystkiemi f:liami, 

Siąski Bank Przemysłowy w Bielsku i Cieszynie, 
Warszawski Bank Przemysłowy w Warszawie, 
Dom Bankowy H. Ripper i Ska w Krakowie. 
| 


samodzielnych 


| Fabryka Maszyn Rolniczych Oświęcim 


poszukuje 


kilku ukwalifikowanych tokarzy 


do obróbki żelaza i metali. Pierwszeństwo mają robotnicy żonaci, 
obeznani dobrze z robotami. Mieszkunie i aprowizacya zapewnione. | 


SECOCLOOSOBYODCOOOOK 

Ważne dla P. T. Kupców, Kołek Roln., Aptek i Drogueryj! 

MYDŁA TOALETOWE lecznicze, WODA KOLOŃSKA 
do ust, PROSZEK DO ZĘBÓW, BAY-RUM i t. d. 


słynne z pierwszej jakości, wyroku Fabryki chemicznej „TLEN“ we Lwowie. 


|| IV. Przybory szewskie. 
V. Bieiizna, pończochy, rękawiczki, 
swetery, halki zimowe i t. d. 
VI. Szczotki gospodarskie, pasty i czer- 
v mdła do obuwia. 


NOZYCZKI, BRZYTWY i MASZYNKI „GILETTE* ORYGINALNE AMERYKAŃSKIE 
POLECA HURTOWNIE 


DOM HANDLOWY FRANCISZEK WOJAS 


KRAKÓW, ULICA ŁOBZOWSKA 12. 
JENERALNA REPREZENTACYA FABRYKI „ILEN“, LWÓW, ZAMARSTYNÓW. 


waj” Zamówienia pocztowe uskutscznia się odwrotnie. "299 


JOD DOYOVOOSODOGOCOOYODCODODC 


VO 


I. Dział bławatny. 
il. Dział drobiazgowy i przybory do 
palenia. 
DL Dział: przybory do pisania. 


kieuakior odpowiedziainy: Maryan Jasirzguszi. | 


